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Muzyka  
zdefiniowana 
przez swą 
nieśmiertelność 
Fabio Biondi  
o swojej pracy  
nad Halką  
Stanisława Moniuszki
Wywiad drogą korespondencyjną  
przeprowadziła Kamila Stępień-Kutera 
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Kamila Stępień-Kutera: Jakie założe-
nia miał Pan, przystępując do pracy nad 
Halką?

Fabio Biondi: Gdy rozpocząłem pracę 
nad partyturą Halki, moim nadrzędnym 
celem było pokazanie piękna tej muzyki, 
poświęcenie uwagi detalom i wydobycie na 
wierzch skarbów jej orkiestracji, niezwy-
kle intensywnej i przejmującej dramaturgii 
oraz rysu społeczno-politycznego, zna-
czenia Halki dla społeczeństwa polskiego 
epoki, w której została skomponowana. 

K.S-K.: Czy zapoznawszy się z Halką, był 
Pan czymś zaskoczony? Czy w muzyce, 
w stylu Moniuszki, coś Pana zaskoczyło?

F.B.: Tym, co zaskakuje w Moniuszce, 
i co, moim zdaniem, jest w jego stylu wyjąt-
kowe, to niezwykła znajomość sztuki 
orkiestracji, której źródło tkwi zapewne 
we wpływach niemieckich, zdecydowa-
nie nie włoskich. Jednak tym, co zadziwia 
najbardziej, jest niezwykle rozpoznawalny 
i zindywidualizowany styl, związany praw-
dopodobnie z tym, że jego inspiracje, jeśli 
chodzi o motywy muzyczne i tematykę, 
zakorzenione są w polskiej muzyce ludo-
wej, co czyni go absolutnie wyjątkowym na 
tle innych kompozytorów. 

K.S-K.: Czy da się scharakteryzować styl 
kompozytorski Moniuszki na tle jego 
epoki? Na ile jest oryginalny?

F.B.: Dla Moniuszki charakterystyczna 
jest misja związana z przeszłością, 
poświadczona jego znajomością daw-
nych stylów. W Halce widzimy, że wielu 
sytuacjom dotyczącym szlachty akom-
paniuje muzyka czasów minionych. 
Moniuszko, gdy zapragnie, zbliża się do 
stylu klasycznego. Natomiast w wypadku 
postaci typowo romantycznych, ludu, 

obserwujemy zaskakujący wręcz pęd 
w stronę nowszych stylów, które na myśl 
przywodziłyby włoski weryzm, w przy-
padku włoskiej wersji Halki, lub dopiero 
rodzący się styl opery rosyjskiej.

K.S-K.: Jaka jest relacja muzyki 
Moniuszki do opery włoskiej jego czasu? 
Panuje dość powszechne przekonanie, że 
Moniuszko wiele naśladował z wzorców 
włoskich, co czyniłoby jego twórczość 
wtórną.

F.B.: Nie uważam, żeby istniały ścisłe 
związki pomiędzy Moniuszką a operą wło-
ską. Moniuszkę od stylu włoskiego różni 
jego brak zainteresowania wyłącznie roz-
wojem motywów muzycznych. Muzyka 
Moniuszki, w porównaniu z włoską – 
ewentualnie pod pewnymi względami 
z wyłączeniem Verdiego – jest ogromnie 
skupiona na partyturze jako całości, a więc 
cechuje się o wiele bogatszą, kontrapunk-
tycznie skoncentrowaną orkiestracją, nie 
jest, jak w przypadku Włochów, motywami 
z akompaniamentem, ale niezwykle pełną 
i różnorodną całością.

K.S-K.: Jakie szczegóły interpretacji były 
dla Pana szczególnie istotne? Co starał się 
Pan wydobyć z tej kompozycji?

F.B.: Przy pierwszym zetknięciu Halka 
może sprawiać wrażenie mniej wyrazi-
stej, niż jest w istocie, a więc obrana przeze 
mnie ścieżka interpretacyjna zakładała sku-
pienie się na operze jako całości. Wszystkie 
niuanse, które skrywa orkiestracja, zostały 
przeze mnie z premedytacją uwypuklone, 
tak aby publiczność mogła usłyszeć, że dra-
maturgia Moniuszki to bogata paleta kolo-
rów, a nacisk położony jest nie na tematy 
wokalne, lecz na ogólny koloryt – tak aby 
słuchacze mogli zrozumieć, w jaki sposób 

Studia_Chopin_03-v2.indd   7 19-07-17   10:22



Studia chopinowskie | 1/2019 (3)	 8

M
u

zy
ka

 z
d

ef
in

io
w

a
n

a
 p

rz
ez

 s
w

ą
 n

ie
śm

ie
rt

el
n

o
ść

. F
a

bi
o

 B
io

n
d

i o
 s

w
o

je
j 

pr
ac

y 
n

a
d

 H
al

ką
 S

ta
n

is
ła

w
a

 M
o

n
iu

sz
ki

instrumenty korespondują z fabułą i jaki 
mają w niej udział. 

K.S-K.: Czy pracując nad Halką, natknął 
się Pan na jakieś nieoczekiwane trudno-
ści, niespodziewane problemy wykonaw-
cze lub interpretacyjne?

F.B.: Muzyka Moniuszki, w porównaniu 
z innymi kompozytorami, przysparza mniej 
problemów. Spójrzmy na Verdiego. To kom-
pozytor, który pod względem tonalności 
utworu stosuje rozwiązania ekstremalne 
i bardzo skomplikowane. To dla mnie 
tajemnica, ponieważ, naturalnie, w tam-
tych czasach im bardziej złożona była tonal-
ność dzieła, tym trudniej było o jego dobre 
wykonanie. Celem Verdiego było prawdo-
podobnie skłonienie muzyków do koncen-
tracji. Pod tym względem Halka zawiera 
mniej problemów, jej tonalność jest bar-
dziej otwarta, przystępna, dzięki czemu 
nie sprawia znaczących kłopotów z punktu 
widzenia konstrukcji przedstawienia dzieła. 
Jednak tym, co u Moniuszki, a zwłaszcza 
w Halce, jest trudne, to rozważanie wyboru 
tempa i będących jego wynikiem różnic 
między kolejnymi częściami. By uniknąć 
rytmicznej monotonii, należy właśnie w tej 
kwestii poświęcić Moniuszce więcej uwagi.

K.S-K.: Czy twórczość Moniuszki prze-
mawia, Pana zdaniem, do wrażliwości 

współczesnych słuchaczy, czy raczej ma 
walory wyłącznie historyczne?

F.B.: Zawsze mam nadzieję, że prezento-
wane utwory zachwycą współczesną pub-
liczność. Dotyczy to zarówno Moniuszki, 
jak i innych kompozytorów. Idea emocji 
w muzyce jest dla mnie ideą uniwersalną. 
Gdy zaś mowa o uniwersalności muzyki, 
chodzi o jej nieprzemijalność. Nie inte-
resuje mnie to, na ile Halka rezonuje we 
współczesnym kontekście, nazwijmy to: 
historyczno-politycznym. Żyjemy w spo-
łeczeństwie trudnym, powiązania możemy 
odnaleźć we wszystkich dziełach przeszło-
ści. Nie to ma jednak znaczenie. Liczy się 
to, że publiczność może realnie zachwy-
cić się muzyką, która wydaje się całkowi-
cie oderwana od kontekstu współczesności, 
lecz jest zdefiniowana poprzez swą nie-
śmiertelność. Jestem zatem przekonany, 
że Moniuszko może poruszyć współczes-
nego słuchacza właśnie ze względu na 
cechy swojego języka, nie walory histo-
ryczne. Mimo to zdaje mi się wspaniałe 
i napawa mnie dumą to, że polska publicz-
ność odnajduje u Moniuszki cechy czysto 
narodowe, gdyż poczucie narodowości jest 
piękne, jeśli stanowi dumę z kultury, w tym 
wypadku kultury polskiej, niezwykle waż-
nej, fundamentalnej dla Europy. Piękne jest 
i to, że Moniuszko, jak można powiedzieć, 
niesie w świat biało-czerwoną flagę.
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